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Krytyczna sytiatya *  Wiedniu.
W in a  bitwa onozycyl z  rządom. Nerwowy nastrój. Z e ­
rwanie posiedzenia przez Niemców Projekt Steinwendera 
w sprawie .a.iacyi finansów  krajow ych i państwowych.

PrzypadKow a w i?“ szosc

( Teleyr, „ A 7. R e/ orm y.)

Wiedeń. W  dniu wczorajszym  nastąpiło nagle 
bardzo znaczne zaostrzenie sytuacyl. Dzień ten 
w parlamencie należał do najburzliwszych. Na- 
stró nerwow y panował od samego rana. O p o ­
z y c j a  s k u p i ł a  w s z y s t k i e  s i ł y ,  a b y  
P r z y  s p r a w i e  b a n k u  a g r a r n e g o  s t o ­
c z y ć  z r z ą d e m  w a l n ą  b i t w ę .

M i n i s t r  o w i e udali się na naradę, a na­
stępnie r o z p o c z ę l i  p e r t r a k t a c y e  z po- 
szczególnemi stronnictwami co do głosowania. 
W  godzinach przedpołudniowych krążyła w ku- 
loarach Izby w :adomość o zamierzonej r e z o -  
l u c y i  K o ł a  p o l s k i e g o ,  którą powszechnie 
Momaczono, jako zwróconą przeciw  rządowi. 
Już tę okoliczność tłómaczono jako zaostrzenie 
sytuacji. N erw owość ogólna wzmagała się, im 
bardziej zbliżało się głosowanie.

W reszcie przystąpiono do głosowania. Na­
głość wniosku Susterszica została jednom yślnie 
Przyjęta, podczas gdy za wnioskiem Kalliny 
uie ośw iadczyła się w iększość dwóch trzecich, 
tylko w iększość zwykła., B y ł o  w i ę c  w i d o -  
c z n e m ,  ż e  s t r o n n i c t w a  o p o z y c y j n e  
s ą  w w i ę k s z o ś c i .  W obec tego s t r o n n i ­
c t w a  r z ą d o w e  p o s t a n o w i ł y  o d r o c z y ć  
g ł o s o w a n i e  n a d  m e r i t u m  w n i o s k u  Su­
s t e r s z i c a ,  s t r o n n i c t w a  z a ś  o p o z y c y j ­
ne  k o u e c z n i e  p o s t a n o w i ł y  r z e c z  
P r z e f o r s o w a ć .  M inistrowie udali się pono­
wnie na naradę. G dy po mowie Redlicha, który 
zgłosił swą rezo lu c ję  p r e z y d e n t  c h c i a ł  
z i m k n ą ć  p o s i e d z e n i e ,  z ław czeskich 
odezwały się protesty i pojaw ił się z tej stro­
ny wn;osek o d a l s z e  p r o w a d z e n i e  o b ra d . 
Głosowanie imienne wykazało, że op ozy c ja  uzy­
skała znowu w iększość 21 głosów.

Rezultat ten głosowania, który zwiększył je ­
szcze podrażnienie, uzyskano w ten sposób, że 
p o l s k a  p a r t y a  l u d o w a  w s t r z y m a ł a  
S U  o d  g ł o s o w a n i a .  Gdy wiceprezydent 
Izby L a g i n j a  postawił wniosek o zamknięcie 
dyskusji, celem przyspieszenia głosowania, za­
panowała ogromna wrzawa na ławach chrześci- 
jausko-socyalnych i innych niemieckich. Mimo 
R; glosow anie odbyw ało się względnie spokoj­
nie do chwili, w- której wyw ołano nazwisko po­
sła Berndta i gdy usłyszano że głosuje on prze­
ciw zamknięciu dyskusyi. —  -

W tedy na ław ach soeyanstycznych i czeskich 
zerwała się o g r o m n a  b u r z a  przeciw prezy­
dium , albowiem stwierdzono, ze p o s e ł  ó w  
n i e  b y ł  o b e c n y  n a  p o s i e d z e n n i u  i 
k t o ś  n n y  z a  n i e g o  g ł o s o w a ł .  G dy na­
stępnie sekretarz Izby Kotlarz zwrócił się do 
postów z zapytaniem, czy poseł Berndt jest isto- 
tuie obecny, Niemcy dopatrzyli się w tem za­
pytaniu prow okacyi i obrazy i podnieśli ogro­
mny hałas. Było w iec widocznem, że s z u k a l i  
t y l k o  p o z o r n  d o  z e r w a n i a  p o s i e d ź e -  
n ■ a. Chrześcijańsko-społeczni zw rócili się na­
stępnie przeciw ko prezydentowi Izby Pattaio- 
wi (nb. członkow i ich stronnictwa, przyp. red.), 
w oła jąc: A b z u g  P a t t a P  Prezydent p r z e r ­
w a ł  p o s i e d z e n i e  i zw ołał p r z e w o d n i ­
c z ą c y c h  k l u b ó w  n a  k o n i e r e n c y ę ,  aby 
zapytać się ich, co ma rob ić dalej. Na posie­
dzenie to n i e  p r z y b y l i  a n  i P o l a  c y , ani 
chrześu jańsko-socyaln i i inni, natomiast przy­
byli tylko przewodniczący stronnictw  opozycy j­
nych, wobec czego koniereDcya nie powzięła 
żadnej uchwały.

Pos. G e r m a n  ośw iadczył w kuloarach, że 
nie przyszedł na konferencyę, ponieważ było 
omówione, żeby posiedzenie Izby trwało tylko 
do godz, 6. ze względu na obrady komisy] bud­
żetow ej. Prezydent Pattai próbował następnie 
rozpocząć na nowo obrady Izby i głosowanie, 
jednak naaarmo. W rzaw a nie ustawała, W o l f ,  
G i e l o h l a w e k .  I r o  i M a l i k  stukali wr pul 
ty, ośw iadcza jąc, ż e  n i e  d o p u s z c z ą  d o  
u - i s z y c h  o b r a d .  W reszcie P atta i, wśród 
ohlaskuw z ław n iem ieckich , z a m k n ą ł p o ­
s i e d z e n i e  i ośw iadczy ł, że o następnera za­
wiadomi w drodze pisemnej. N ajwcześniej od­

będzie się ono we w t o r e k  Mimo zamknięcia 
posiedzenia posłowie blisko godzinę stali w ku­
loarach i omawiali wypadki dnia i możliwe ich 
następstwa.

Ze strony czeskiej kolportow ano wiadomość, 
j a k o b y  m i n i s t e r  s k a r b u  p o d a ł  s i ę  
d o  d y m i s y i .  W iadom ość ta okazała się n i e- 
P ’ a w d z i w ą  Posłow ie wyrazili jednak zda­
nie, że s t r a c o n e  s ą  w i d o k i  n o r m a l n e ­
g o  p r z e p r o w a d z e n i a  b u d ż e t u  i co naj­
wyżej, uchwalone będzie prowizoryum bitflfee* 
tow o G dy rząd nie otrzyma budżetu, wtedy 
n a s t ą p i  a l b o  p r z e s i l e n i e  g a b i n e t o ­
we ,  a l b o  o d r o c z e n i e  p a r l a m e n t u .  M ó­
wiono także o możliwości r o z w i ą z a n i a  
p a r l a m e n t u ,  co jednak nie znalazło n igdz;e 
wiary i jest w y  k 1 u c z o n e.

< hirakterystycznem  jest, że poseł S t e i n -  
w e n d e r, g łów ny referent, komisyi budżetowej, 
zg łosił w czoraj w  izb ie  w n i o s e k  n a g ł y ,  
zawiera jacy obszerny p l a n  f i n a n s o w y  d l a  
s a n a c y i  f i n a n s ó w  k r a j o w y c h  i p a ń ­
s t w o w y c h  Podług tego planu mają być na­
łożone n o w e  p o d a t k i  k o n s u m c y j n e  w 
w y s o k o ś c i  1&0 m i l i o n ó w ,  z których 72 
p izypad łoby  na kraje, a 78 na państwo. Dodat­
ki do podatku od piwa mają kraje nadal za­
trzym ać. Od państwa mają kraje otrzym ać dla 
pokrycia  deficytów  105 milionów, z tego 39 
milioLów podług cy fry  ludności, a 27 milionów 
podług konsum cyi cukru. Natomiast ma być 
zniesione dotychczasowe pi aakazy wanie na rzecz

krajów  nadwyżek dochodów z podatku osobisto- 
aocnodowego.

Co będzie na nasiępnem posiedzeniu Izby nie 
wiadomo; czy będzie dalei prowadzone głosowa­
nie nad w niosk. im o zamknięcie dyskusyi, czy 
tez odbędzie się dalszy ciąg dyskusyi, do któ­
rej zapisani są dr G ł ą b i ń s k i ,  który zgłosić 
ma zapowiadane rezolu cje  i M o r s e y ,  który 
również ma postaw ić jakąś rezolucyę —  dotąd 
nie rozstrzygnięto.

Stronnictwa niemieckie twierdzą, ze w i ę k ­
s z o ś ć  w c z o r a j s z a  b y ł a  p r z y p a d k o w ą ,  
a me chcąc się dać przez nią m a j o r y z o w a ć ,  
nie cnciały dopuścić do dalszych obrad

Wiedeń. Biuro koiesp. donosi: Jak  słychać, 
konfereneya przewodniczących klubów  była 
ty lko tułowiom konferencyi, gdyż przewodni­
czący chrześcijańsko-społecznych, Niemców, P o­
laków7 i Rumunów nie brali w  niej udziału. 
Poseł U d r ż a ł  złożył na niej oświadczenie, że 
poseł K otlarz nie miał zupełnie zamiaru kogo­
kolw iek obrażać i że gotów  jest złożyć doty­
czące ośw iadczenie w Izbie. Prezydent P a t t a i  
ośw iadczył gotow ość podania tego do w iado­
mości nieobecnym  przewodniczącym  klubów

Bomuaihat Bali slowiańsPiei.
Wieden. Po posiedzeniu Izby zebrała się ko- 

misya parlamentarna Unii słowiańskiej, poczem 
ogłosiła komunikat, w  którym  stwierdziła, że 
kilku je j członków, już podczas mowry Redlicha, 
trw ającej w celach obsttukcyjnych  dwie godzi­
ny, otrzymało informacye, że s t r o n n i c t w a  
n i e m i e c k i e  zdecydowane są, na wypadek, 
gdyby miały zostać w mniejszości, rozpocząć 
hałaśliwą o b s t r u k c y ę  i p o s i e d z e n i e  
r o z b i ć .  Z  tego jest widocznem, że zachowa­
nie posła Kotlarza, który zapytyw ał ponownie, 
czy Berndt jest obecny, było pozorem do dal­
szych scen. Unia słowiańska zrzuca w ięc z sie­
bie w s z e l k ą  o d p o w i e d z i a l n o ś ć ,  za n i e ­
b e z p i e c z n e  d l a  p a r l a m e n t a r y z m u ,  
z a c h o w a n i e  s i ę  s t r o n n i c t w  n i e m i e ­
c k i c h .

Belo polskie przeesw rządowi.
Wieaeń. „N. Fr. Presse", która przyniosła 

wmzoraj obszerne sprawozdanie z onegdajszego 
poufnego posiedzenia K oła polsk iego. donosi, że 
pos. L o e w 7e n s t e i n  wskazał n a  n i e m o ż l i ­
w o ś ć - p r z y ł ą c z e n i a  s i ę  d o  p o l i t y k i  
U n i i  s ł o w i a ń s k i e j .  M owa jego  zwTÓcona 
była, zdaniem „N. Fr. Presse“ , przeciw7 polskiej 
partyi Indowej, która chciała głosow ać za me­
ritum wniosku busterszica. A by temu przeszko­
dzić, K oło uciekło się do radykalnego środka, 
a m ianow icie: D r  G ł ą b i ń s k i  m a  z g ł o s i ć  
w I z b i e  d o d a t e k  d o  r e z o l u c y i  R e d l i -  
c h a . Dodatek ten zawiera zaostrzenie rezolu­
cy i Redlicha. Zdaniem „N. „F r. Presse“ , ta 
d o d a t k o w a  r e z o l u c j a  n o s i  c h a r a ­
k t e r  v o t u m  n i e u f n o ś c i  d l a  r z q d u i  
j e s t  w y r a z e m  n i e z a d o w o l e n i a ,  panu­
jącego u części K oła  p o lsk iego , z p o w o d u  
n i e u w z g l ę d n i e n i a  szeregu życzeń e k o ­
n o m i c z n y c h  G a l i c j i ,  z w ł a s z c z a  s p r a ­
w y  k a n a ł ó w

5kowienic t przeciw PdlakosA.
W iedDń. Podczas w czorajszej dyskusyi nad 

nagłością wniosku Sustersica, mow7ca generalny 
„p ro “ Słow ieniec dr K r e k  ośw iadczył między 
innymi, że nie można sobie wytłom aezyć, dla­
czego P olacy w kw estyi tej ministra skarbu 
B ilińskiego popierają. D r B iliński w dniu 12 
marca całkiem dobrze wiedział, jak  będzie się 
zachow yw ał w obec ministra Buriana, a nie za­
wiadomił o tem Izby. B yłoby uczciw ie, gdyby 
był wtenczas ośw iadczył, że nie może przyjąć 
rezolucyi. —  B yłoby interesującem, gdyby ze 
strony polskiej powiedziano coś w obronie 
ministra skarbu, gdy tenże fałszyw ą grę pro­
wadził z Izbą. D r B iliński może być Polakiem, 
ale i polski minister nikogo z naszego Indu nie 
sprzeda. Czcze i kocham —  mówi! dr K rek —  
język i literaturę polskiego ludu, wśród słowień- 
skieb studentów rozpowszechniam poszanowa­
nie dla narodu polskiego tak, że obecnie istnie­
je  zewne.trzny kontakt między słowdeńskimi a 
polskimi studentami, i dlatego maro prawo po­
wiedzieć, że ci panowie, którzy takie stanow i­
sko w kwestjd agrarnego banku zajmują, nie 
sa uprawnieni mienić się synami narodu Mi- 
oKiewHcza i S łow ackiego. W dziennikach pisa­
no, że mowa, jaką poseł G łąbiński w koraisyi 
w ygłosił, znalazła w komisyi pełne uznanie. —  
Nie było to słusznem, bo mowa ta była oparta 
na fałszywym  i całkiem niezrozumiałym m oty­
wie. Może ta chwila stanie się chw ilą rozdzia­
łu między nami a Polakami. Niech i tale bę- 
dz 'e ! Dia nas wszystko stoi na jednej karcie, 
nie mamy nic do stracenia i od tego rządu nie 
mamy się czego spodziewmć.

Wic mi Poaczas mowy dra Kreka, w której 
cytow ał z K siąg pielgrzym stw a polsk iego11 u- 
stęp, że P  Jacy  tam mają ojczyznę, gdzie jest 
źle i guzie panuje ucisk, poseł S t a  p i ń s k i  
z a c z ą ł  p ł a k a ć .  T o  zwrróciło powszechną u- 
w age

„Ani cenią dla Galicy!!“
Wiede- „A grariscbe K orrespondenz“ podaje 

oiicyalne oświadczenie czeskiego klubu agrar­
nego następujące' treści: „D la  nieprzyjaciół
narodów słow iańskich dobry jest każdy środek, 
aby Słowian między sobą powaśnić. M iędzy 
innemi rozpuszczono pogłoskę, ja k ooy  w7 klubie 
czeskich agraryuszy padły słowa „A m  centa 
dla G alicyiU  Tendehc-yjność tej wiadom ości 
bije w oczy R lub czeskich agraryuszy ośw iad­
cza jednogłośnie, że niema w  tej pogłosce ani 
słowa praw dy; przeciw nie życzym y i pragniemy 
dla polskich włościan, naszych braci, w szyst­

k iego  dobrego, zwłaszcza g o sp o d a rcze g o  wzm o­
cnienia, ponieważ w ich sile wrdzimy siłę całej 
naszej agrarne1 pozycyi w państw ie". 'P o d p i­
sany przew odniczący klubu p, U drżał i zastęp­
cy  przew. pp. Stanek i Zazyorka.

Sotuzlal wśród rfusidów.
Wiedeń. „Slayiscbe Corresp.“ donosi, że klub 

ruski wczoraj rozdzielił się. Po secesyi Staro- 
rusinów pozostało w nim 22 członków , obecnie 
w y s t ą p i ł o  z n o w u  5 p o s ł ó w ,  mianowicie 
pp. W a s i l k  o, S D e n u  1, S e m a k  a, P i h u l a k  
i Ł u k a s i e w i c z  i założyli samoistny „ K l u b  
b u k o w i ń s k i c h  R u s i n ó w "  którego prze­
wodniczącym  jest pos. W asilko, zastępcą prze­
wodniczącego dr Pihulak.

Wiedeń. Jednym z ważnych w ypadków  dnia 
w czoraiszego jest r o z b i c i e  s i ę  k l u b u  u 
k r a i ń s k i e g o. Już od dłuższego czasu pano­
wało w  klubie ruskim n i e z a d o w o l e n i e  z 
W a s s i l k i ,  któremu zarzucano, że przy g ło ­
sowaniu w kom isji budżetowej nad etatem mi­
nisterstwa sprawiedliw ości o p u ś c i ł  s a l ę  i 
wtedy to etat ten przyjęto w iększością jedne­
go giosu. B ukow ińscy posłowie ruscy rw.erdzą, 
że nie mają powodu do zajm owania w obec rzą­
du tak wrogiego stanowiska, jak  posłowie ru­
scy z Gaiicyi G dy w ięc W assilko nie chciał 
g łosow ać wczoraj za nagłością  wniosku K alli- 
ny, p r z y s z ł o  y k l u b i e  r u s k i m  d o  r o z ­
ł a m u . —  W assilko z czterema posłami założył 
osobny klub ruskich posłów  z Bukowiny.

Przeciw podwyższenia podatna 
od piwa.

Wiedeń. W czoraj przybyła tu masowa depu- 
tacya Związku gospoduio-szynkarskiegc zUzecłi, 
M oraw i Śląska z protestem Drzeciw zamierzo­
nemu podwyższeniu podatku od piwa. M iędzy 
deputacyą a posłami czeskim i p r z y s z ł o  d o  
o s t r e g o  k o n f l i k t u .  Deputacya ośw iadczy­
ła, że podwyższenie podatku od piwa doprowa­
dź. przemysł szynkarski do ruiny i żądała od 
posłów czeskich, aby ewentualnie przy pomocy 
obstrukcyi udaremnili ten zamiar.

K r a m a r z  oświadczył, że posłow ie czescy 
zw alczają podwyższę: >e podatku od piwa, je ­
dnak co do taktyki nie m ogą przyjm ow ać żad­
nych wskazówek.

D eputacya udała się" następnie do m i n i ­
s t r a  s k a r b u ,  który o d m ó w i ł  ż ą d a n i u  
c o f n i ę c i a  o d n o ś n e g o  p r z e d ł o ż e n i a  
i ośw ia d czy ł, że d ecy z ja  należy do parla­
mentu

O  basśK b o ś u la c k i.
(Tel. ,.N. R eform y1) .

Wiedeń, 5 czerwca.
W  dalszym ciągu w czorajszego posiedzenia 

odbyło się g ł o s o w a n i e  n a d  n a g ł o ś c i ą  
wniosków Susterszicza i tow  i K alliny i tow. 
N a g ł o ś ć  w7n i o s k a  p. S u s t e r s i c z a  j e ­
d n o m y ś l n i e  u c h w a l o n o .  —  Za nagłością 
w n i o s k u  pos. K a l l i n y  głosow ało 201 prze­
ciw 194, tak, że nie było potrzebnej w ięk szości 
dwóch trzecich, w7skutek czego n a g ł o ś ć  u p a ­
li 1 a.

W n i o s e k  S u s t e r s i c z a ,  którego nagłość 
uchwalono, ma następujące brzmienie-.

1) Izba posłów p o t ę p i a  z e z w o l e n i e  n a  
u t w o r z e n i e  u p r z y w .  b a n k u  a g r a r n e g o  
i kom ercjalnego dla Bośni i Hercegowiny, ponie­
waż ta koncesja jest złączona z wielką szkodą 
dla interesów i powagi całej monarchii, dla praw 
i interesów tej połowy monarchii, jakoteż dla 
interesów żywotnych luda w Bośni i H ercego­
winie.

2) Izba oświadcza, że z o b o w i ą z a n i e ,  objęte 
w sprawie g w a r a n c y i  m i n i s t e r s t w a  
w s p ó l n e g o  s k a r b u  z a  p o ż y c z k i  n a u -  
w ł a s z c z e n i e  k m i e c i ,  udrielane przez nprzyw. 
bank agrarny bośniacki, jest nieważnera, ponie­
waż w m\śl § 3 nst. z 22 lutego 1880 r. taka 
gw arancja  nastąpić może tylko na podstawie je ­
dnobrzmiącej ustawy, uchwalonej w oba częściach 
monarchii. W zyw a się więc rząd, aby natychmiast 
zarządził formalne unieważnienie powyższego zobo­
wiązania gwarancyjnego.

3) W zyw a się rząd, a b y  o d m ó w i ł  a p r o b a ­
t y  n a  p r o j e k t  k o n s t y t u c y j n y  d l a  B o  
ś n i  i Hercegowiny i wstrzymał jego wprowadze­
nie w życie, jak długo w  tym projekcie nie znaj­
dzie się wyraźne postanowienie tej treści, że od 
chwili wejścia w życie konstytucyi krajow ej u- 
właszczenie kmieci ma być tylko traktowane jako 
sprawa publiczna i przeprowadzone ze środków 
krajowych z wykluczeniem wszelkiego przedsiębior­
stwa prywatnego, wyłącznie przez organy admini- 
stracyi krajowej, że więc z tą chwilą wszystkie 
prywatne przedsiębiorstwa, dotyczące uwłaszczenia 
kmibci, tracą otrzymane przyw ileje bez prawa ja ­
kiegokolwiek odszkodowania.

Nastąpiła d y  s k u s y  a m e r y t o r y c z n a  
nad wnioskiem Sustersicza.

Mowa prezydenta ministrów.

Pierw szy zabrał głos prezyaent ministrów 
B i e n e r t h  W skazując nr ośw iadczenie złożo­
ne przez siebie ? przez ministra skarbu w ko- 
misyi aneksyjnej, podkreślał ponownie, że osią­
gniętych przez rząd k on ces ji nie można nazy­
wać bezwartościowemu Podnosi, że w  jakikolw iek 
sposób kwestya oddłużenia kmieci będzie roz­
wiązaną, utworzenie banku pozostaje w mocy 
a przez zastrzeżenie, że rozwiązanie kwestyi 
agrarnej nie może nastąpić bez votum Sejmu 
bośniackiego, osiągnięto z pewnością poprawę. 
Kie można zaś znaczenia tego Sejmu, którego 
składu przecież Się jeszcze nie zna, już z góry 
poniżać w ten sposób, jak  to z wielu stron 
uczyniono. Co sie tyczy ważnej kw estyi użycia

publicznych środków Krajowych, coby mogło 
doprowadzić do zaangażowania obu państw, to 
rząd -wyraźnie zaznacza, że usiłuje pod tym 
względem  osiągnąć pom yślniejsze rezultaty a 
chociaż to się dotąd nie udało, to jednak mo­
żna się tych  zadaw alniających rezultatów wkou- 
cu na pewne spodziew ać. (Oklaski i sprzeci­
wy).

Co do poszczególnych  punktów v7niosku pos. 
Susterszica. zaznacza minister, że ze strony rzą­
du nie brakło usiłowań, aby uwzględnić uchwa­
łę Izby sw ego czasu jednogłośnie powziętej i 
rząd w  wielu kierunkach osiągnął to, co było 
moż.liwe. D latego ostra forma pierw szej rezolu­
cyi tego wniosku jest nieuzasadniona Co do żą­
danego w7 drugiej rezolucyi zniesienia zobow ią­
zanie gw arancyjnego, rząd nie miałby żadnego 
środka, aby w skuteczny sposób zadośćuczynić 
takiemu wezwaniu Co do trzeciej rezolucyi. to 
mówca podkreśla, że, chociaż zupełnie zgadza 
się z treścią wniosku w sprawie wykupna 
kmieci w drodze publicznej, to jednak odporne 
stanow isko Izby austryackiej w pewnych w a­
runkach w ogóle nie może zapobiedz tomu, aby 
statut konstytucyjny dla Bośni do skutku nie 
przyszedł; przez osiągnięcie jednego celu a u- 
niemożliwienie drugiegc —  oddałoby się złą 
przysługę ludności bośniacko-hercegowinsk.ej.

Om awiając uwagi pp Sustersicza i Krama 
rza, zaznacza prezydent ministrów, że skoro 
stronnictw o p. Sustersicza w obec rządu kon­
sekwentnie zajmuje stanowisko odporne, to jest 
prawie niemożliwem pociągnąć ścisłą linię mię­
dzy ich motywami taktyrznem i a m erytorycz­
nemu (W esołość.)

P. Sustersicz w oła: Jak  to było przy kon­
tyngencie rekruta? T o jest w dzięczność!

Bar. B i e n e r t h :  Nie sądzę, żeby to, co po­
wiedziałem. zawierało jakąś obrazę, dlatego 
dziwię się, że pan poseł to w ten sposób zro­
zumiał. Co się tyczy  oświadczenia p. Kram a­
rza, ze musimy sobie dopiero w yrobić moralny 
tytuł do Bośni, można naamienić, że właśnie 
w edług oświadczeń posłów  ze stronnictw a p. 
Kram arza i według krytyków  zagranicznych, 
30-letnia adm inistracya Bośni daje nam już 
moralne prawo do obu tych krajów7. Co do w y­
w odów  p. Kramarza w  sprawie naszego stosun 
ku do państwa niemieckiego, to zdaniem mow7- 
cy  fakt, że alians ten przez dziesiatk. iat w szy­
stkim ludom tego państwa bez różn.cy, a w ięc 
i Czechom, zapewnił spokój i żadnego z tych 
ludów w rozwoju nie powstrzym ał (O klaski), 
daje ju ż sam przez się tak silne argumenta dla 
sw ego istnienia, że skuteczność sojuszu nie po- 
tizebuje już być dalej udowadnianą. W końcu 
zapewnia prezydent ministrów, że rząd bośnia­
ckiej kwestyi agrarnej także w przyszłości ca ­
łą uwagę poświęci, i prosi Izbę, aby dała w o­
tum, na któremby rząd mógł się oprzeć (O ży ­
wione oklaski i braw7a).

baisze rozprawy.

Pos. R e d l i  c li  krytykuje ostro statut banku 
agrarnego i potępia postępow anie Buriana. —  
MuW7ca  uzasadniał w  dłuższych w yw odach pro­
ponowaną przez siebie rezolucyę, przyczem 
ośw ia d czy ł, że bośniackiego Sejmu bagatelizo­
wać nie w oln o. Naturalnie chodzi O to, kto 
w owym czasie n a cze le  bośniackiego rządu 
Stać będzie; jest wykluczenem , aby bar. Bu .an 
pozostaw7ał jeszcze wtedy na dotychczasowym  
stanowisku. Om awiając stosunek A ustryi do 
Rosyi, w ytyka mow7ca Kramarzowi jego  stano­
wisko i zaznacza, że przyszłość austryackiej 
słow iańszczyzny może tylko leżeć w Austryi.

Ponieważ w międzyczasie okazało się, że jest 
już godzina szósta, oświadcza p r e z y d e n t  
P a t t a i ,  że ze względu na zapowiedziane na 
tę godzinę posiedzenie komisyi budżetowej ob ia ­
dy przerwie.

Pos. C z e c h  stawia wniosek, aby dalej po­
siedzenie prowadzono, aż do załatwienia wnio­
sku Susterszica i żąda im iennego głosow ania 
nad tem. W niosek  Czecha zostaje w imien- 
nem głosow aniu 221 przeciw  200 głosom  przy 
J>Jy.

Pos. L a g i n i a  zgłasza wniosek o zam knie­
cie dyskusyi Także nad tyra wnioskiem ma się 
odbyć imienne głosow anie.

Następnie po kilku incydentach, wśród k tó ­
rych zaszły s c e n y  b tt r z  1 i w  e (patrz lep  eszę 
p. t. „K rytyczna sytnaeya w W iedn iu ", Przyp. 
red.), o g. 8 1 5  wieczorem posiedzenie zamknięto.

Wieden. Na końcu w czorajszego posiedzenia 
Izby zgłosił pos. B r e i  t e r  wniosek nagły, żą­
dający, aby komisya konstytucyjna zbadała, czy 
wypłacenie Turcyi 54'/^ miliona koron odszko­
dowania bez uchwały parlamentu odpowuada 
konstytucyi.

Telegramy
z dnia 5 czerwca.

Deputacya sędziów w Wiedniu
Wiedeń. W czoraj przybyła tu deputacya sę­

dziów, w której z K rakow a biorą udział radcy 
dr M u c z k o w s k i  i C h m u r a ,  ze Lw ow a 
Sem kowicz i inm Deputacya przybyła w spra­
wie polepszenia stosunków7 awansowwch wśród 
sędziów Deputacya ta była u prezesa G ł ą b u i- 
s k i e g o ,  ministra sprawTiedliw7ości ! i ministra 
skarbu. Ten ostatn, ośw iadczył, że suma, prze­
znaczona na polepszenie stosunków aw ansow ych  
wśród sędziów, 1 lipca będzie wypłaconą.

Echa mowy Kramarza.
Wieden. ..W . AlUr Z tg “ w artykule widocz-

rały się ^awsze utrzymywać z R  o s y  ą jak naj­
serdeczniejsze stosunki. R o s y a  p i e r w s z a  
j e  z e r w a ł a ,  W  każdym razie monarchia nie 
dopuści, aby obce państwo mięszało się w jej 
wewnętrzne sprawy.

Strajk studentów czeskich.
Praga, Studenci politechniki czeskiej urzą­

dzili w czoraj wiec, na którym wyrazili yotum 
nieufności tym posłom czeskim, którzy odmó­
wili podpisania wniosku nagłego Slrauskyego 
w sprawie rektora politechniki czeskiej Bert.la. 
Studenci uchwalili t r z e c h  d n i e  w y  s t r a j k  
d e m o n s t r a c y j n y  i postanowili wezwać słu­
chaczy politechnik czeskich w B e r n i e  i P r  z y- 
b r a r a i e  do przyłączenia się do stiajku. Dziś 
odbędzie sie zgromadzenie słuchaczów czeskie­
go uniwersytetu w sprawie przyłączenia się do 
s t r a j k u .

WeRerle w Wted.nln.
Budapeszt. W ęg, Biuro koresp. donosi z W ie ­

dnia Cesarz przyjął w czoraj o godz. 1 po p o ­
łudniu v7 Schónbrnnn.e dra W cuerlego na spe- 
cyalnej audyencyi. W ekerle opuścił gabinet ce­
sarza o godzniie 2 i pow róci1 do węgierskiDgo 
pałacu, gdzie sprawozdawcom  pism ośw iadczył, 
że cesarz na lego prop ozycję  poweła do siebie 
Kossutha i Andrassego. Termin tego powołania 
nie jest jeszcze pewny, lecz będzie oznaczony 
dziś lub jutro.

TL procesu o zdradę stano.
• Zagrzeb. Na w czorajszej rozprawie o zdradę 

stanu senat rozstrzygnął na wniosek prokura­
tora o odczytaniu artykułów z rozm aitych dzien­
ników po części na tainem posiedzeniu. M i ę ­
d z y  o b r o ń c a m i  a p r o k u r a t o r e m  przy­
szłe do kontrow ersji, ponieważ obrońcy doma 
gali się, aby wszystkie artykuły dosłownie za­
mieszczono w stenogralicznym protokóle, czemu 
prokurator sprzeciw ił się ze względów  techni­
cznych. W końeo obrońcy odstąpili od sw ego 
żądania, ponieważ prezydent ośw iadczy ł, zo 
wszystkie artykuły będą dołączone do aktów  i 
podczas całego procesu pozostaną w aktach. — 
Podczas odczytyw ania artykułów oskarżony 
P r i L i c e w i c z  za nieodpowiedue zachow yw a­
nie się został usunięty z sali, innych oskarżo­
nych zaś prezydent ostro upomniał

Zjazd Wilhelma z carem.
Petersburg. Gała prasa rosyjska omawia bu­

ski zjazd cara z cesarzem Wilhelmem Zjazd 
w yw ołał w k o ł a c h  p a n s l a w i s t y c z n y c h  
wielkie w z b u r z e n i e .  Tutejszy dz.ennik n ie­
miecki twierdzi, że z j a z d  t e n  s k i e r o w a ­
n y  j e s t  p r z e c i w  A n g l i i .

Londyn. Prasa angielska omaw7ia z wielkiem 
wzburzaniem zjazd cara z cesarzem Wilhelmem.

„Standard" donosi, w przeciw ieństwie do za­
pewnień berlińskich , że cesarz W i l h e l m  n a- 
r z u c i ł s i ę c a r o w i  z t ą w i z y t ą, i zape­
wnia, że w7szelkie usiłowania utrzymania, i oży­
wienia trój przymierza nie udadzą się, ponieważ 
król W ik to r  Emanuel nie weźmie nigdy udziału 
w wojnie przeciw Francyi. ,

„M orning L eader" sądzi, że jeżeli król Edward 
z przyczyn dynastycznych lub dworskich nie 
mógł wymówóć się od w izyty w Petersburgu, 
to nie ma jeszcze powTodu, aby ludzie uczciw i, 
nie m ający 'tych  obowiązków, zmuszeni byli spo- 
gl dać na człow ieka, którego w idok przypomina 
tyle strasznych czynów. Dziennik ten potępia 
politykę G reya, który t jik o  wzm ocnił trójprzy* 
mierze.

„D aily  E xpres“ w7ywodzi, że N i e m c y  c li c  ą 
r o z b i ć  t r ó j p o r o z u m i e n . e .

% Persyl.
Teb rit. (\ g . pet. tel.). W  mieście rozrzucono 

odezwę, potępiającą ostro czynność Satar-hana 
Kupcy nawet onegdai, w7 rocznicę śmierci M a­
hometa, bazary otwarli. W  mieście panuje sp o ­
kój.

Z Damy.
Petersburg (A g , pet. tel.) Na wczori jszron 

posiedzeniu Duma obradowała nad projektem  
ustaw7y o zmianie wryznania Zgłosiło  się 8-miu 
mówców

Wiedeń. Rada m inisiiów  zatwierdziła w czo­
raj statut cesarskiego funduszu jubileuszowego 
dla ochrony dzieci i ochrony nad młodzieżą.

Wiedeń. -W . A llg . Z tg " donosi, że podróż 
arcvks. Franciszka Ferdynanda do Rumunii 
w odwiedziny do króla Karola została odro­
czona

Berlin. Am erykańskie konsorcjum  iinansowre 
wysłało sw ego zastępcę d o  B a k u ,  celem na­
bycia wielkich terenów naftow ych. K onsorcjum  
to prowadzi także rokowania o w ydzierżaw ie­
nie terenów naftowych w Traus-Kaukazie.

Sofia  (A g . hułg. tel.). Król Fedynand ku pa­
mięci proklamowania Bulgaryi saraodzielnem 
królestwem ustanowił n o w y  u r a e r .  k fór , za j­
mie pierwsze m iejsce wśród orderów bułgar­
skich i udzielany będ ;ie ty li u w nadzw yczaj­
nych w7ypadkach za wielkie dla ojczyzny7 i tro­
nu oddawmne usługi.

P i e r w  s a a  c e l u j ą c a .

llusi siedzieć w najpierwszej ławce, Musi być 
najbliższa „pan.", księdza katechety, pani dyre­
ktorki. Zawsze jest pewna siebie, nikt nie odważy 
się przepuścić nawet, ażeby ona czegoś nie umiała 
'ub nie rozumiała. Bezustannie podnosi rękę, aże­
by mogła dawać odpowiedzi i poprawiać wszystkie 
koleżanki. Gdyby „pani" przez nieszczęsną pomyłkę 
napisała jej na zeszycie „dostatecznie" lub tylso 
„dobrze", byłożby to było płaczu, choroby, zm a»



N r  2 5 B . Sobota, 5 C ze rw ca  1909,,

twieuia, mama przybięgłaby aa skargę, dwie ciocie 
wstawiałyby się z prosDą, narzekań na niesprawie 
dliwość byłoby pół roka.

—  Nasza Zosia jest pierwszą celujący —  opo­
wiada mama gościom x raey i Zosia słyszy bezu­
stannie w domu o tern, iż pilność je j bezmierna, 
zdolności genialne, pamięć niestrudzona.

Koleżanki jednak nie jeden raz szepcą przez 
łzy, iż bywa na świecie sprawiedliwość różna; by­
wają uczennice, które w ięcej umieją, mniej na sie­
bie zwracają uwagi, a dobre są i miłość koleżeń­
ską podtrzymają.

Taka „pierw sza celu jąca", wychowana sztucznie 
przez pychę mamusi, jest plagą nauczycielek, utra­
pieniem dla koleżanek i bańką mydlaną dla społe­
czeństwa.

Gdzieś tam później w życiu jaśnieją kobiety 
enoiami, wzorowemi są matkami, wychowują dzieci 
zacnie i poczciwie, aie tej, co oyła „pierwszą ce- 
lującą , nie zawsze widzi Bię w tym Bzeregu,

Mniej trzeba rozgłosu w wychowania...
Nie zawsze najpierwsi są najpierwszymi.

z. a.

Kronika.
Dziś:
Kraków, sobota 5 czerwca. 

K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  B orif. b., Faust. 
< Zen.

K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  AYschód 
słońca o godz 3 min. 36, zachód o godz. 7 m. 4 1 ; 
długość dnia godzin 16 m i. 05

T e a t r  m i e j s k i  w K r a k o w i e :  „Żołnierz
kroiowej Madagaskaru", komedya w 3 aktach B o­
brzańskiego.

T e a t r  i n d o w y :  „Ona i je j mąż“ .

T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  „D olarow a 
księżniczka".

Wiec w snrawie spolszczenia stary i Kraków
i przyłączenia polskich linij kolei północnej do dy- 
rekcyi w Krakowie odbędzie się w  niedzielę dnia 
6 czerwca o godzinie 11 przed południem w sali 
Rady miejskiej. „Straż polska" —  która ten wiec 
urządza —  zaprasza do ndziaiu całe obywatelstwo 
krakowskie, a przcdewszystkiem posłów do Rady 
państwa, Sejmu i członków Rady miasta. W lec za­
gai prof. W i c h e r k i e w i c z ,  fachowy referat w y­
głosi radca Klaudyusz D ę b i c k i .

Zjazd Kółek rolniczych. —  W  dalszym eiągn 
wczorajszych obrad zjazdu, ożywioną dyskusyę wy­
wołał referat dra Stafieja hO potrzebie założenia 
szkoły dla egzaminowanych oglądaczy bydła", cze­
mu gorąco Bprzeciwili się reprezentanci wsi i gmin, 
jako p-zeeiw  nowemu obciążeniu gmin już nad­
miernie obarczonych ciężarami. Jednomyślną apro­
batę zyskał wniosek p. Skrzyńskiego, ahy zarząd 
główny Kółek rolniczych wywarł wpływ pa W y ­
dział krajowy celem założenia krajowej fabryki rn- 
rek drenarskich do m elioracji gruntów. Cały prze­
bieg obrad stwierdził pomyślny rozwój związku 
Kółek. Przemówienie prezesa krakowskiego zarzą­
du dra Stanisława Surzyckiego zakończyło obrady 
zjazdu.

Trupa artystów teatru krakow skiego pod dyr. 
j .  H W t grzyna wyjeżdża na 4  gościnne przed- 
"LiwionLa w połowie bieżącego miesiąca do Lodzi.

„K ę s a  zam aw ia li.". Dochodzą i.as skargi na 
» e t k a s ę  zamawiań, prowadzoną w sklepie 
p. . jskisgo, Linia A — B. Praktykowany tam 
ma by system protekcyjny, który szczególnie te­
raz woDec popytu na przedstawienia lwowskiej 
opery i operetki, publiczność odczuwa, jako rzecz 
iieznośną. Kto jest klientem firmy, ten ma pier­
wszeństwo w otrzymania biletu teatralnego. —  
W  sprawie tej od jednego obywatela z prow incji 
trzymujemy następujący list:

Umyślnie przyjechałem do Kiakowa, aby dla ro 
dżiny zakupić bilety na operę. Stanąłem przed 
sklepem, do którego dostać się nie m ożn a . było, 
taki był tłok. Czekając, widziałem, jak niektóre 
osoby, choć ostatnio przyszły, wpuszczane były do 
sklepu i zaraz znalazł się dla nich bilet. Czeka­
łem trzy godziny, a straciwszy nadzieję otrzyma­
ni t biletu, pojechałem do domu, —  Podając to do 
wiadomości redakcyi, twierdzę, że kasa zamawiań 
nie powinna się mieścić w ciasnym sklepiku. Czyż­
by teatr miejski nie mógł zdob ić  się na lokal o- 
sobny na Kasę zamawiań, a dochód z zebranej do­
płaty przeznaczać na fundusz emerytalny artystów 
lub inny cel, a jeś li już o to trudno, c z jż  nie by­
łoby możliwem tak urządzić tej kasy, aby publicz­
ność miała z niej istotną korzyść?

St. B., urzędnik państwowy,
Z instytutu muzycznego. Zapowiedziany na 7 

b. m, popis uczniów Instytutu zawiera w progra­
mie produkeye przeważnie klas wyższych. Niezale­
żnie od tego, odbędą się jeszcze w połowie bieżą 
cego miesiąca 2 popisy w  salach Instytutu ^Gołę­
bia 14), w których wezmą udział wyłącznie ucznio 
wie klas niższych. Bilety na piertrszy popis (sala 
starego teatru) sprzedaje księgarnia Krzyżanow ­
skiego.

Z TOW, „Polska sztuka stosowana". Przypo­
minamy, że walne zgromadzenie odbędzie się 6 
czerwca w niedzielę o godz, 5 po poł. w lokalu 
To w. (W olska 1 14 )■

Z krakowskiej dyrekcyi policyi. Ze Lwowa 
telefonują nam: Jak ogłasza „G azeta Lw ow ska",
namiestnik przeniósł starszego Komisarza policyi 
Karola S t i e b e r a  ze Szczakowej dc Krakowa, a 
koneepistę policyi Józefa W a r c z e w s k i e g o  z 
Kiakowa do Szczakowej.

Deputacya „Związku turystycznego" w W ie­
dniu. Jak nam z W iednia donoszą, bawiła tam 
wczoraj depntacya „Zv\iązku turystycznego", którą 
stanowili prezes Antoni hr. W o d z i  c k !, wicepre­
zes radca H u c z k o  w s k i  i sekretarz Zygmunt 
R o s n e r .  Depatacya przedłożyła ministrowi kolei 
szereg postulatów Kolejowych, jak lepszego połą­
czenia z W arszawą, zaprowadzenia stałego pocią­
ga pospiesznego m i ę d z y  K r a k o w e m  a Z a ­
k o p a n e m ,  zaprowadzenia bezpośrednio kursują­
cych wagonów pomiędzy L w o w e m  a Z a k o p  a- 
n e m, a dalej K r y n i c ą ,  R y m a n o w e m  i W o j ­
n i c z e m ,  Sekretarz Rosner wręczył ministrowi ro­
bót publicznych i ministrowi handlu m e m o r y a ł ,  
domagający się snbwency i na w*ydanie w trzech 
językach przewodnika po Galieyi i na wystawie­
nie domn turystycznego w Zakopanem. Nadto przed­
łożono ministrowi cały szereg drobniejszych postu­
latów.

T ea tr Rozmaitości w parku krakowskim daje 
w nowym programie widowiska bardzo urozmaico- 
ce, które z ustaleniem się pogody gromadzi tłumy 
publiczności. A trak cją  wieczoru są niezwykle inte­
resujące popisy pięknej transformstki Stelli Jou- 
iontte, barwna dekoracyjnie scena w herbaciarni 
japońskiej, areykomiczne monologi 1 i kup^ty p. 
W ollnera, doskonały kwintet muzyczny amerykań­
ski, wreszcie plastyczne obrazy, imitojące terakotę. 
Orkiestra pod sprężystą batutą p. Langharta, do­
skonale towarzyszy popisom, które publiczność go­
rąco oklaskuje.

Bram a do parku dra Jordana to kopciuszek, 
o którym zapomniano. Strój \ się ławki w nowe 
szaty, pawilony są ozdobiono, lecz brama w bar­
dzo opłakanymi stanie. Hoźeby czyje oczy na nią 
spojrzały litościw iej i możeby czy je  usta w yrze­
kły owe czarowne słowa: —  D ajcie pędzla i far­
by!... Czekamy.

Nie ma ObZOW na odpadki W parka Jordanu, 
gdzie tyle dzieci zbiorą się, gdzie dzieci przynoszą 
śniadanie lob podwieczorek, tam powinna być ko­
sze na rzucanie papierów i łupin. Bezwątpienia 
będzie wtedy łatwiej utrzymać porządek w parku, 
gdy będą miejsca oznaczone napisami: D la utrzy­
mania porządku tu należy rzucać odpadki.

Brak wody do picia na Błoniach. Setki mło­
dzieży spędza całe popołudnia na Błoniach, bo istot­
nie park Jordana pomieścić bawiących się nie mo­
że Czy nie należy pomyśleć o stadni z  wodą do 
picia? Pod park biegnąć za daleko, a nie byfoDy 
to zanadto trudno przeprowadzić wodociąg na Bło. 
nia i tam urządzić studnię odpowiednią.

Z sali sadowej. Na w czorajszej rozprawie przed 
trybunałem przysięgłych przeciw 28-letniemu A n­
drzejowi Starcowi, false Andrzejewskiemu, zapadł 
wyrok, skazujący Stnrca, jako winnego zbrodni na­
łogow ej kradzieży, na 3 lata więzienia. '

Krw awa bojka. W czoraj wieczorem krwawa 
bójka rozegrała się na placu W olnica, między 45- 
letnira czeladnikiem piekarskim St. Parlachem a je ­
go znajomym wyrobnikiem Malickim. Obaj w nie­
trzeźwym stanie rozpoczęli kłótnię ze sobą w Pod­
górzu, gdzie M. nazwał Parlacha „strajkbreche- 
rem", W  drodze do Krakowa Domykali się obaj kil­
kakrotnie, aż na W oln icy  przebrała się miara cier­
pliwości Malickiego. Uderzony przez Parlacha kil­
ka razy w głowę, dobył noża i p c h n ą ł  p r z e ­
c i w n i k a  w p l e c y  Parlach zauważył po chwili, 
że skiwawiono ma nbranie. Świadomość zranienia 
obudziła tak gwałtowną chęć zemsty n niego, że 
pospieszył mimo rany za Malickim, w yw rócił go 
na ziemię i zapamiętale "kopał. Kres watce poło­
żyła polieya.

U naftą galicyjską. Z  W iednia telefonują:
Grupa finansistów przedłożyła rządowi p iojekt 

utworzenia Specjalnego towarzystwa magazynowego 
z kapitałem akcyjnym p i ę c i u  m i l i o n ó w  koron 
dla wybudowania r e z e r w o a r ó w  na surowiec 
w Galieyi, aby w ten sposób p r z e s z k o d z i ć  
zawarciu umowy między galicyjskim i pruducentami 
ropy a „Standard Oil Com pany". W ątpią jednak, 
czy usiłowania te doprowadzą do skutku; doniesio­
no bowiem, że rokowania między austro-węgier- 
skimi rafinerami w sprawie zawarcia Kartelu na­
ftowego r o z b i ł y  s i ę .

Defraudacya bOO 0 00  rubli. Z  Petersburga te­
legrafują: K o m e n d a n t a  i k i l k a  o f i c e r ó w  
12 pułku kozaków orenbmskich a r e s z t o w a n o  
pod zarzutem defraudacji 5 0 0 .0 0 0  rubli.

S n tierć  W cyrku . Z Budapesztu donoszą: W  cyr­
ku Schmida na inaugnracyjnem przedstawieniu, 
które dano onegdaj, zdarzył się straszny wypadek 
G i m n a s t y k  G a t r i n  upadł przy s a l t o  m o r- 
t a i e tak nieszczęśliwie, że zabił się na miejscu. 
W ypadek wywoła* wśród widzów paniKę.

Niszczenie telefonicznych i telegraficznych
drutów we Francyi —  jak z Paryża telęgrafują —  
trwa w dalszym ciągu. T a k ” onegdaj Kolo Havru 
poprzecinano 14  drutów telegraficznych, koło A- 
miens także kilkanaście. Sprawców nie wykryto.

Ś c ię c ie  m ord ecy . Z W r o c ł a w i a  donoszą- 
Parobek Bauer, który w Rogowie zamordował wła­
ściciela dóbr Schoeneberga, jego żonę i córkę, zo 
stał tu ścięty.

Mianowania i przeniesienia. „W ien er  Z tg" o- 
głasza: Minister sprawiedliwości przeniósł zastępcę 
prokuratorri państwa Zygmunta Lewandowskiego 
z Rzeszowa do W adowic, a Luawika Langera, ad- 
junkta sądu w Jaśle, zamianował zastępcą proku- 
ratoryi w Rzeszowie.

Festyny i wycieczki
Festyn „Ogniska nauczycielskiego". Sekcya 

odczytowa „Ogniska nauczycielskiego" urządza w 
niedzielę, dnia 13 b. m., w parku dra Jordana fe­
styn, z którego dochód przeznaczony Dędzie na u- 
rządzanie bezpłatnych odczytów i wykładów z o- 
brazami świetlnemi dla młodzieży i popularnych 
pogadanek pedagogicznych dla rodziców, oraz na 
utrzymanie i nadal popołudniowej nczelni dla dzie­
ci, pozbawionych opieki. Komitet, złożony z licz 
nego grona pań i panów, p izygotow uie szereg nie­
spodzianek. Fanty i datki na cele festynu przyj­
muje sekcya odczytowa „Ogniska nauczycielskiego" 
w Krakowie ul. Kanonicza i. 9.

F estyn  W P od górzu , w parko miejskim na 
Krzemionkach, urządża jutro Stow. sąd. urzędników 
kancelaryjnych w Krakowie „W łasna pom oc", —  
Program urozmaicony.

W y cieczk ę  do Czerny urządza w  niedzie­
lę 6 b. m. krakowska „E leutarya". —  Odjazd 
z Krakowa do K rzeszowic pociągi«m  wycieczko - 
wym o godzinie 1 minut 30 po południu, powrót
0 8 wieczór. Bilet III klasy tam i z powrotem
1 K 20  h. W  razie niepogooy odbędzie się w y­
cieczka w najbliższy czwartek

W ycieczkę do Okocima urządza jutro Stow 
kat. „P raca ". Odjazd z dworca krakowskiego o 11 
przed południem. Cena biletu 3 K Do nauycia w 
sklepie p. Madeyskiej (Sukiennice).

W ycieczkę do W ieliczki urządza sekcya w y­
cieczkowa krakowskiego „O gnista  nauczycielskiego" 
w sobotę dnia 12 czerwca. Odjazd z Krakowa po­
ciągiem o goJz. 1-30 w południe Koszta wycieczki 
wynoszą 2 K  20  hal. od osoby, które należy zło 
żyć najpóźniej do dnia 10 czerwca. —  Zgłoszenia 
przyjmuje p, Józef Robak, nauczyciel w Krakowie 
(ui!ca Kanonicza 19). • Ustnych informacyi udziela 
się codziennie od godz i — 6 po południu.

Z e I w o w a.
Samout jstwo dwojga osnh. Ze Lw owa telefo­

nują nam: W  jednym z tutejszych hoteli zamie­
szkało przed dwoma dniami dwoje młodych ludzi, 
zameldowawszy się jako brat i siostra nazwiskiem 
Schneider z Drohobycza Ponieważ przez cały czas 
nie opuszczali oni pokoju, zw róciło to uwagę w ła­
ściciela hotelu, który zawezwał interwencyi policyi.

Gdy przybył agent policyi, przez drzwi odpowie­
dział młodzieniec, że ma we Lwowie stryja prof. 
Schneidra, u którego można dowiedzieć się bliż­
szych szczegółów. Potem mioJzieniec wraz z dziew­
czyną wyszedł na ganek. Oboje weszli do miejsca 
ustępowego i zaraz d a ł y  s i ę  s ł y s z e ć  s t r z a ły .

Gdy otwarto drzwi, m ł o d y  c z ł o w i e k  j u ż  
n i e  ż y ł ,  a d z i e w c z y n a  b y ł a  z r a n i o n a .

Sprowadzony do - hotelu proi. Schneider rozpo­
znał w dziewczynie W a n d ę W ą s o w i c z ó w n ę ,  
23-letnią nauczycielkę z Truskawca. Denat nazy­
wał się Stanisław K o l b e ,  liczył lat 24. W  pokoju 
zostawili oni kartkę z napisem: „Ż ycie  nic nie jest 
warte"

Zwłoki przewieziono do zakładu medycyny sądo­
wej, a ranną dziewczynę do szpitala.

Usunięcie się gory, Ze Lwowa telefonują nam. 
W czoraj po południu w realności na Pasiekach 
Halickich usunęła sio góra piaskowa, g r z e b i ą c  
p o d  s o b ą  28-letniego robotnika Stanisława Ko­
łodzieja, o jca  dwojga dzieci.

W yścigi konne we Lwowie (czwarty dzień) 
odbyły się we czwartek. Biegów było 7, W *ołi- 
cerskic-m steeple chase (meta 4 8 0 0  m.) zw yciężył 
„M aculani" Hirscha, w biegu sprzedażnym ofice­
rów (meta 2 4 00  m.) „K am eleon" Zdz. hr. Tarnow­
skiego, w „Memoriał płaskim biegu hr. Alfr Po 
tockiego" f Diimmheit"* lampolskiego, w  biegu 
sprzedażnym (1 0 0 0  m.) „D nbelt" p. W łaszyna,
w dodatkowym biegn płaskim (1 0 0 0  m.) „A gata" 
hr. O. Potockiego, w „Nagrodzie Danusi" „K low n " 
Zdz. TarnowsKiegu, w oficerskim steeple chase 
(40 00  m.) „M iss" Kiippla.

M orderca StoffóW. Ze Lwowa donoszą: Fedko 
DawydiaK teraz dopiero robi naprawdę waryata. 
Na pytania sędziego śledczego odpowiaaa n, p.: 
„T a , co pan chce, ta ja  zabity! Ja w Stryju wró­
cił jnż z tamtego świata i teraż znów jestem za­
bity" i t. p. Celem dokładniejszej obserwacyi i od­
łączenia go od zbrodniarzy, którzy go może w wię­
zieniu tutejszem pouczają, odstawiono Dawydiaka 
na żądanie badających go lekarzy psychiatrów do 
Brygidek, gdzie prowadzoną będzie dalsza obser- 
wao-ya.

Sędzia śledczy, dr Zgóralski, w yjechał wczoraj 
do Rudnik, M ikułajona i do Stryja, celem uzupeł 
nienia śledztwa na miejscu. Całe śledztwo prawdo­
podobnie UKończone będzie w połowie miesiąca.

P. P. S-uiucy przed sanem.
(Koresp. „Nowej Reformy".)

W arszaw a, 3 czerwca.

Sąd wojenny rozpatrywał w cytadeli sprawę R o­
mana P i e k a r s k i e g o  i Hersza R o g o w a ,  oraz 
I W i k  F a r b i s z e w s k i e g o ,  Teofila  W o ź n i -  
c K i e g c i W incentego K o w a l s k i e g o  —  z Ra­
domia. Pierw si dwaj oskarżeni Dyli o należenie do 
organizacji bojowej P. P. S. i o udział pośredni 
w szeregu aktów terorystycznych, dalsi o niewska­
zanie policyi w inowajców  zamachów, choć im ci 
byli dobrze znani. W  szczególności Piekarski i Ru 
gow oskarżeni byli: 1) o zastrzelenie w paździer­
nika 1907 komisarza cyrkułu Znbkowskiego w R a­
domin; 2) o zastrzelen ’ 0  rotmistrza zanaarmeryi 
Mikołaja M ichajłowa w Radomiu, 3 ) o zastrzelenia 
wachmistrza żandarmów Nicefora Dymowa w R a­
domiu.

Oskarżenie opierało się głównie na zeznaniach 
b. bojowca P r o t a z e g o  K r u c z k a ,  jeszcze przed 
rokiem straconego z w’yroku sądu wojennego. Mia­
nowicie Protazy Kruczek zeznał, iż zamach na 
Znbkowskiego był dziełem P. P. S, i Tak postano­
wiła rada organizacji bojowej, w której wybitną 
rolę grali dwaj członkowie partyi, znani mu pod 
pseudonimami „R y ć "  i „G ustaw ". Co do zabicia 
rotmistrza Michajłowa zeznał Kruczek, że sam go 
zastrzelił z rozkazu partyi „R y c ia ". Również za­
bicia żandarma Dymowa dokonał Kruczek na roz­
kaz „R y c ia " . W  ostatniej sprawie w swoim cza­
sie skazani zostali na śmierć przez powieszenie i 
straceni z wyroku sądu w ojennjgo: Ludwik Mo­
stowski, Maryan Muszalski, Z izislaw  Szenk, W ła ­
dysław Jendrysz, Julian Łuszczyński i Jerzy Gar- 
bowski.

Ochrana wykryła, że pseudonimami „G ustaw a" 
i „R ycia " Dosługiwali się Piekarski i Rogow. Sąd 
wojenny s k a z a ł  i c h  o b u  n a  ś m i e r ć  p r z e z  
p o w i e s z e n i e ,  pozostałych na dwa miesiące wię­
zienia. W yrok ter gen -gubernator zatwierdził.

Odpowiedzialny redaktor i w ydaw ca: 

M ichał K on op iń sk i

B b c Ji  p r z e j e ź d ź  r c b .
Kraków, 4 czerwca.

H O T t l  K R A K O W S K I : Stanisław Koszyk z Uniszawy, 
Aleksander Schmudel z Libiąża, ja tow i» Kramerowie z 
r >dziuą z Ropczyc nadpo. V. ilhelm Konig z Lincu, 
X. Bronisław Sokołowski z Nasieehowic (Król Pol.), kap. 
Emanuel Folkert z Krakowa, Czesław Łączkowski 'ze 
Stanisławowa. Emil Zaleski ze Lwowa. Konstancya Ma 
chnicka z Nasiechowlc (Król. Pol.). Edmundowie Sko 
Wronkowie z Rzeszowa, radca szk. E, Dworski ze LwO' 
wa, di Andrzej Cawrofrski z Łoziny, X. Jan Sęk iwski 
z Mrzygłodu (Król. P o l), Edmund Kropaczek. Włodzi­
mierz Dukiet z Leżajska

Kursa ̂ telegraficzne.
Wieoeń 4 czerwca. Losy: a) procentowe: Austryackie 

zakładu sień. z obi. pr. z roka 1880 3-pro. 277*50 Austr. 
zakł. kr. z obi. pr. z r. 1869 3-prc. 267*75. Uregul. Du­
naju z 1870 r. 100 z/r. 5-prc. *265*50. Węg. Banku hip. 
pc 100 złr.4-prc. -242'—, Pożyczka sero. prem. po 100 rr. 
2-prc. 04*50 b) bezproc.: (dasilica) 6 zł. 21'30 Zakł. 
kred. dla h. i p. po 100 zi. 300'—. Clary 40 zł. m. k- 
159—. Pożyczka m. Insoruka 20 zł. 110‘—. Losy m. Kra­
kowa 20 zł. 108*—, Pożyczka m. Lubiany 20 zł 72*50. 
Ofen *3 zł. 213'—. Palffy 40 zł. 210*—. Czerw, krzyża 
aastr. T. 10 zł. 51*55. Czerw, krzyża węg. Tow. 5 za 
30*50. nosy funa, arcyks. Rudolfa 10 zł 87*50. Saltn 
26 at. m. 254*50. Pożyczka SaLeburga 20 zł, 105*—.Tu 
recki“  oolig. prem. kolej, po 400 r. --*—. Tureckie 
oblig. prem koiej. c/0 185*50. Losy kom. m Wiednia 
z 1874 r. 521*—.

Berlin 4 czerwca. Austryackie banknoty 8b*25. Spiry- 
tt s — *— .
* Paryż 4 czerwca. Renta 3-prc. 98*10. Mąka 33 60.

Zakład artj śtyczno-kamieniarski 
i budowlany

J ó ie f a  K u le s zy
naprzeciw cmentarza w  Krako­
wie. posiad i  wielki w y b ó r  goto­
wi*di pomników zpiaskowca,gra­
nitu i marmim Podejmują się 
wykonania gTobi w ci w w miej sen 
i na proaincyi. Telefon 759. 

234 SI 0

Dra m ed . S tan is ław a  B reyera
JaR odzysKnć zdrowie?

T  r  e  ś t  .* Allopatya czy  homeopatya ? 
E lektrołiom eopatja. Sole krw i i bioche­
miczna metoda Dra Schiisslera. Leczenie 
suchot, zapalenia nerek, astmy, Milka, 
artrytyzmn i innych chorób chronicznych, 
homeopatyczną metodą D ra Krulla. L e­
cznicze katalizatory. Próba syntezy i 

wnioski na przyszłość.

Cena 1 korona.
Skład głów ny w księgarni Gebethnera 

i Sp. w  Krakowie. 276 i  3

iitptp! kartki

do 14 h a l. u sztu kę 
M t K I i l W f l W C l E J . W M

K ra k ów , K a rm elick a  7.

■nsniękiie rcoroiliilicye obrazów najsław. maiarzy pulskitli
252 i i  o

h . 4  j  w ykształcona osoba poszuka­
l i  .U U  je  lekcyi na wsi lub miejscu 

kąpielowym na czas w akacyj (na lipiec 
i sierpieu). Najchętniej w yjedzie jako  
towarzyszka. Zgłoszenia listowne pod 
„Tow arzyszka* przyjm uje A łm inistra- 
cya „N. Refo m y". 260 3 o

ia
p f.

w Krakowie, ul. św. Jana 4, 

poleca n o w o ś c i n a u k ow e  i  be le trystyczn e  w języku polskim, francuskim 
i  niemieckim. Warunm przystępne. Dogodna wysyłka na prowincję. Katalog 

60 h. z przesyłką 70 h. 41 53 o

Młoda panienka
poszukuje m iejsca bony lub do w yrę­
czenia pani domu. Pisemne zgłoszenia 
pod X X. przyjm uje Adm m islracya 
„N . R eform y". 214 8 o

G ó r e c k i
p n w j i i a  fabryka siai&R, n i t  ijn s tM y i i l  i wjronów ornaiłignrainycii kutych

w Krakowie, ul. św. Wawrzyńca I. 26,
Poleca się do wykonania po 

najtańszych cenach: 
W szelkich siatek maszyno- 

wycn i ręcznych, służących do 
ogrodzeń, ochron, raf, betonów, 
materacy sprężynowąch i  t. p.

Mebli żei. i mosiężnych ta­
nich i wykwintnych do urzą­
dzeń szpitali, klii.ik, interna­
tów i ogroduw.

łon stru kcy i dachów, schodów  
żel. w róztych systemach, pa­
wilonów, werand "markiz, okien 
bram i portali.

Wyrób iw a-tystycznych  z żel 
m ie d z i i bronzu k m y o h , ja k  
W sze lk ich  krat, b a lu stra d , b a l- 

. konów, ogrodzeń, k rz y ży , wień­
ców i  k w ia t ó w  ś w ie cz n ik ó w , la ta m , k a n d e la b ró w  i t. p. — Drut kolczasty i „W zdę"tochronv'‘ 
do ratowania bydła.
Magazyn własny w*e fabryce r r^y u icy św. AMawrzyńca 1 26. — Adres listów i telegramów 

wyraźnie Józef Górecki, Kraków. — Telefon Nr 277. 2*27 1 2 1 5

•dżumy 
BWjins» undaiZ a k ł a d  p o g r z e b o w y

J a n a  W C Ł K  i c f i G ć O
uL iw . Tomasz* I. 4 . t u  ; n j  płaca ^ p a ń s k i m ,  filia: ulica Koperoilta I. r  —  Tetefos Ib 33L

ZuiaU podejmuje *ię uiząci«ń nogrzobowych, orał »pro wadzaaii łwłait te wazr stŁich
krajów europejski on. 12 132 ®

Przetiw «ęjiotiaona skomwnC
’  P e c e n i n  s i ę  n ó $  i  r ą k !

' l ^ ł l h i o z a w o d n y  środek przeciw  poceniu się nóg i rąk itp. 
a a  E  J J ł a l w l i a i r o  \y śU ad Hydrogenu wchodzą nadtlenki, które w ze­
tknięciu się ze skórą w ytw arzają dwutlenek wodoru, ten uniemożliwia w ytw a­
rzanie się potu, a z powodu sw ego w ysoko przeciw gniincgo działania goi szybko 
wszelkie otarcia i ranki, 'w yb ie la jąc i wydelikatniając równocześnie skórę. —  
Używ a się go, jak  każdego zw ykłego pudru, zasypując pocące się części skóry. 
Stanowczo le p s z y  i o d p o w ie d n ie js z y , niż wszelkie do tego celu zachwalane prze­
twory, zaw ierające sallcye i formalinę.

O na pudełka i  korona.
W yrób i skład głów ny w aptece „pod  A niołem ", Kraków, Zwierzyniec, 

ulica Kościuszki 1. 4 ; do nabycia także w  drogueryi J. Hanaka i Ski, ulica 
Szewska 5 : 3343 4 12

Kiipelu8ze damskie
najświeższe modele paryskie, poleca na obecnv sezon

J O Z E l  A  G  Ł R M A f i S K /
Kk&AKÓW, UL. ŚW. KAZI ŹA 7, I p.

ą 1
W  wielk .m wyborze kapelusze żałobne. 208 22 o

Zakład zdrojowc-kąplalowy. Stacya ko!e« państwowej, stacya telegr. i pocztowa.

Najobfitsza szczaw a cłono - alkaliczna, jod  i brom zawierająca, bogata 
w  cenne składniki mineralne, ze zdrojów  „Tytu sa", „K laudyi" i „Ce'estyny“ , 
odznaczona pierwszorzędnemu nagrodami na wystawach i zjazdach lekarzy i przy­
rodników. Zdrój „KJaudyi" zastępuje załkow icie słynne obce, bo niemieckie 
wody w Kissingen, m ianowicie zdroje „R akoczy41- i „Pandur1', a nawet jo  prze­
wyższa i jest skuteczniejszym  od nich (gdyż zawiera dwuwęglaD kody, którego 
tamte nie zawierają).

Położenie urocze wśród lasów szpilkowych, w otwartej przewiewnej doli­
nie. Le>*zenie kąpielami miueralnemi, rzeczneniri, piciem wód, miesieuiem (massage), 
gim nastyką zw ykłą i ortopedyczną i t. d. Prócz lekarza zdrojow ego, ordynuje 
kilku lekarzy. Zakład jmsiada wszelkie nowożytne udogodnienia.

Sezon trw a od 20 maja do 20 w rześnia i dzieli się na 5 okresy; I-Szy 
od 20 m aja do 20 czerw ca; I l-g i od 20 czerw ca do 20 sierpnia; I l l-ć i  od 20 
sierpnia do 20 września.

Geny pomieszkali i kąpieli w I-szym i III-cim  okresie sezonu są znacznie 
zniżone dla zam ieszkujących wille zakładowe. —  Ubodzy, zaopatrzeni nawet 
w św iadectw a ubóstwa, nie m ogą liczyć na żadne uwzględnienia w sezonie II 
t, j. od 20 czerw ca do 20 sierpni*.

W odę mineraina i sól jodobrom ową rymanowską do użytku wewnętrzne *0 
1 zewnętrznego (t. j. do kąpieli, ikładów i t. p )  rozsyła Zarząd na żąda nie, 
przyjm uje zamówienia na pomieszkania 1 pow ozy do koP i, oraz wszelkich w y­
jaśnień udziela. 269 6 0

Założony w r. 1872

2aM anystym-taliami

Kraków, ul. Rakowicki 7, te l.4 6 2 ,

podejmuje się wykonania grobowców 
i pomniktfw. tak w miejscu ja t  na 
prowincji, oraz poleca wielki wybór 
pomników gotowycn z piaskowca, 
marmuru i granitu. «1 113 300

Zygmunt WIECZOREK
KKAKOW, SUKIENNICE 29.

Najlepsza bielizna męska. 
Najmodniejsze krawatki 

36 40 0 Najlepsze rękawiczki.

Karana >iiskie ceny.
Pokój umeblowany

na I f p. od frontu do w ynajęcia  zaraz 
przy ul. św. Jana 26. 190 13 o

M ę ż c z y z n a
w sile wieku, poszukuje zajęcia dozorcy 
fabrycznego lub do robót sezonowych. 
Dobre polecenia. Może w ykonyw ać dro- 
hne roboty pisarskie i rachunkowe. — 
Adres: Ksaw ery DaszyńsKi poste rest.

Kraków . 258 5 o

Słuchncz p a n
(b. olicer), w ładający biegle językiem  
niemieckim w słowie i piśmie, poszukuje 
zajęcia biurow ego w miejscu lub na 
prowineyi. Zgłoszeni i pod H< K . przyj­
muje Admin. .,N. Reformy**. 268 4 o

poszukuje lekcyi. 
W arunki przystę­

pne. —  Zgłoszenia pod A. Z. w Adrni- 
nistracya „N ow ej R eform y". iss  30 o

(I

M ło d y  c zło w ie k
słuch, praw poszukuje jakiegokolw iek 
zajęcia biurow ego w  godzinach popołu­
dniowych lub wieczornych —  Łaskawe 
zgłoszenia pod A . £ .  przyjm uje Adrni- 
nistracya „N . R °term y". 223 16 o

Z  drukarn i L ite ra ck ie j w K ra k ow ie , ul. Jag ie lloń sk a  1 0 . R zadea  D ru karn i L  K  G órsk i.


